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O przyszłość narodu
Blok Demokratyczny podejmie walkę o moralne г fizyczne zdrowie narodu, tak silnie zagrożone przez straszliwe warunki wojny i okupacji. 
Skuteczna walka z gruźlicą, walka z epidemiami, ocali dla kraju miliony istnień ludzkich,.
W trosce o przyszłość narodu obóz demokratyczny roztoczy opiekę nad dzieckiem i matką, poprzez Ośrodki Opieki, żłobki, Domy Dziecka, 

poradnie, pomoc dla rodzin o licznym potomstwie.
Pogłębienie moralności społecznej, zacieśnienie więzi rodzinnej, troska i wychowanie młodzieży zatrze siady spustoszeń dokonanych przez 

wojnę.

Nasza 
wspólna droga

Powołamy ostatnio do życia Komi­
tet Pomocy Rodzinom Ofiar Terroru 
Wyborczego Reakcji wydał odezwę 
treści następującej:

„Rodacy! Od czasu rozpoczęcia 
kampanii przedwyborczej do Sejmu 
zaostrzyła się w naszym społeczeń­
stwie w sposób naturalny walka po­
lityczna. W nowym okresie dziejów 
Polski różnica w programach i pole­
mika ideologiczna jest objawem zdro­
wia i żywotności najszerszych warstw 
naszego narodu, które zdobywają so­
bie należne miejsce w życiu politycz­
nym, gospodarczym i kulturalnym 
kraju.

Ale jest jedna forma walki, którą 
brzydził się zawsze każdy prawy Po­
lak. Walka bratobójcza spotykała się 
u nas zawsze ze zgodnym potępie­
niem wszystkich, warstw narodu, 
które nieraz zaciążyły na naszej hi­
storii, mimo lat niewoli, ucisku i nę­
dzy, zachowaliśmy zawsze głębokie 
poczucie, że każdy na naszej ziemi 
ma święte prawo do życia, że każde­
mu należy je zabezpieczyć bez wzglę­
du na jego wierzenia i przekonania.

Niestety, dziś stwierdzamy, że w 
ostatnich miesiącach wzrasta nieu­
stannie ilość ofiar wśród naszych 
współobywateli, zatrudnionych przy 
organizacji wyborów i spełniających 
odpowiedzialne funkcje w aparacie 
wyborczym. Giną oni z ręki bratobój­
czej, giną z ręki tych, którzy tracą 
coraz bardziej grunt wśród własne­
go społeczeństwa, nie mając już na­
dziei pozyskania głosu wyborców. 
Nie mogąc sami dojść do władzy, 
wolą zepchnąć cały kraj w odmęt 
wojny domowej, chaosu i zupełnego 
wyniszczenia.

Zbrodnia pod Sokołowem i ostat­
nia zbrodnia w Skawinie pod Krako­
wem wstrząsnęły sumieniem całego 
Narodu, nie pozostały jednak odo­
sobnione. Po niej nastąpił szereg in­
nych zabójstw, skierowanych szcze­
gólnie przeciwko przewodniczącym 
i członkom obwodowych komisji wy­
borczych na terenie całego kraju.

Obywatele! Nie możemy dopuścić 
do tęgo, aby mord polityczny i ter­
ror wyborczy zakorzeniły się na na­
szej ziemi. Przeciwstawimy im zdro­
wy odruch całej Polski, potępiający 
zbrodnie bratobójcze.

Jeżeli pragniemy wszyscy, aby 
raz wreszcie utrwaliły się na stałe 
u naszej Ojczyźnie ład i bezpieczeń-

Sprawa Niemiec
LONDYN (obsł. wł.). Na wczoraj­

szym posiedzeniu zastępców mini­
strów spraw zagranicznych omawia­
na była w dalszym ciągu sprawa 
traktatu pokojowego z Niemcami.

Jak już donosiliśmy, Radzie za­
stępców ministrów zostały przedsta­
wione dwa memoranda dwóch 
państw, a mianowicie Czechosłowacji 
i Holandii precyzujące stanowisko 
tych państw w sprawie traktatu po­
kojowego z Niemcami.

Do sekretariatu Rady wpłynęły 
ponadto memoranda następujących 
państw :

Australii, Kanady, Polski, Unii Po- 
hidniowo-Afrykańskiej i Jugosławii.

Obserwatorzy stwierdzają, że w 
związku z obradami wyłaniają się 
trzy zasadnicze kwestie, a mianowi­
cie:

1) Czy traktat pokojowy z Niem­
cami będzie podpisany przez rząd

Strajk rozszerza się
LONDYN (obsł. wł.). Trwający tu 

strajk pracowników transportowych 
rozszerza się w ostatnich godzinach 
i objął 30 tysięcy pracowników tej 
gałęzi gospodarczej,- a mianowicie: 
szoferów i tragarzy.

Czterogodzinne obrady na ten te­
mat nie tylko nie dały pozytywnego 
wyniku, ale pogorszyły sytuację.

Szczęśliwy powrót
' MOSKWA (obsł. wł.). Znany lot­

nik radziecki Titlow, odbywający lo­
ty arktyczne powrócił szczęśliwie po 
długiej nieobecności.

W czasie ostatniej swej podróży 
zmuszony został z powodu defektu 
motoru lądować na krze, na której 
przebywał kilka tygodni wraz z 20 
osobami załogi samolotu.

Samoloty ratownicze zrzucały im 
środki żywnościowe oraz sanitarne.

st wo, to możemy je wymusić zgodną 
wolą wszystkich Polaków. Niech każ­
dy z nas będzie strażnikiem pokoju 
wewnętrznego.

W tej walce o pokój i zdrowie kra­
ju pozostaje nam do spełnienia jesz­
cze jeden obowiązek.

Nie możemy zapominać o tych, 
którzy tragicznie polegli z ręki bra­
tobójczej, których śmierć osierociła 
całe rodziny, pogrążyła w boleści i 

niemiecki, czy też zostanie podykto­
wany przez państwa sprzymierzone.

2) O ile będzie on podpisany przez 
rząd niemiecki, to w jaki sposób bę­
dzie to przeprowadzone.

Pierwsze ciągnienie PPOK.
WARSZAWA (obsł. wł.). W dniu 

wczorajszym odbyło się pierwsze cią­
gnienie Państwowej Pożyczki Odbu­
dowy Kraju.

Na wstępie głos zabrał minister 
skarbu Dąbrowski, który stwierdził, 
pożyczka ta umożliwiła zwiększenie 
inwestycyj w odbudowie kraju o 4 i 
pół miliarda złotych.

Następnie przystąpiono do losowa­
nia.

Wynik losowania o wygraną pół

Strajk rozszerzył się również i na 
prowincję, obejmując jednocześnie 11 
tysięcy robotników portowych.

Wielki wiec nauczycieli
WARSZAWA (obsł. wł.). W War­

szawie odbył się wielki wiec nauczy­
cieli,’ na którym do zgromadzonych 
przemówił premier Osóbka-Moraw- 
ski, przedstawiając sytuację gospo­
darczą, polityczną i społeczną w kra-

W sprawie wysp Szpicbergu
MOSKWA (obsł. wł.). Agencja 

Tass donosi, że przeprowadzane są 
rozmowy w sprawie fortyfikacji 
wysp Szpicbergu. Rozmowy takie od­
były się już pomiędzy ministrem 

żałobie rodziców, żony i dzieci. Po­
wszechne wołtinie o pokój wewnętrz­
ny i powszechne potępienie tych za­
twardziałych zbrodniarzy, którzy w 
szaleńczym obłędzie, chcą nadal dep­
tać wszelkie prawa i iść wbrew całe­
mu narodowi — znajdzie swój naj­
lepszy wyraz przez opiekę, jaką roz­
toczymy nad rodzinami zamordowa­
nych. Niech nasze datki na ten cel 
płyną jak najhojniej, niech rodziny

i 3) Czy w tym wypadku rząd nie­
miecki będzie miał pozostawiony ja­
kiś określony czas do przedyskuto­
wania projektu i rozważenia poszcze­
gólnych punktów.

miliona złotych podajemy nieoficjal­
nie:

Wylosowano dwa numery: 23379
Nr. obligacji 9 i 23669 Nr. obligacji 1.

Poza tym wylosowano mniejsze 
wygrane.

Dziś odbędzie się losowanie Emisji

Pobyt premiera Biuma 
w Londynie

LONDYN (obsł. wł.). Na cześć ba­
wiącego w Londynie premiera Fran­
cji Biuma minister spraw zagranicz­
nych Wielkiej Brytanii Bevin wydał 
obiad, na którym, między innymi by­
li obecni ministrowie: Dalton i v. 
Crips.

ju.
Pp kolejnych przemówieniach po­

wzięto rezolucję poparcia Bloku 
Stronnictw Demokratycznych, przez 
oddanie głosów na listę Nr. 3.

Mołotowem a ministrem norweskim 
Lande.

Związek Radziecki zwrócił uwagę 
na konieczność rewizji zawartego 
uprzednio traktatu.

te wiedzą, iż znalazły opiekunów i 
przyjaciół wśród wszystkich roda­
ków, niech znajdą pociechę i ukoje­
nie wśród tej szerszej rodziny — 
którą jest cała Pąlska.

Zaleczyć rany, jakie pozostawiła 
wśród nas ręka kainowa, a samym 
nie ustawać w wysiłkach ku zjedno­
czeniu wszystkich Polaków dobrej 
woli — oto nasza wspólna droga fcu 
Polsce sprawiedliwości społecznej.



Str. 2 GAZETA KUJAWSKA N 12

Marszałek Rola-Żymierski w Poznaniu
POZNAŃ PAP. W dniu 13 stycz­

nia br. przybył do Poznania czołowy 
kandydat na posła z ramienia Bloku 
Stronnictw Demokratycznych z okrę­
gu poznańskiego Marszałek Polski, 
Michał Żymierski. W godzinach 
przedpołudniowych Marszałek wziął 
udział w odprawie oficerów garnizo­
nu poznańskiego. Wieczorem w Pal- 
miarni Poznańskiej Marszałek podej­
mowany był herbatką, podczas któ­
rej spotkał się z czołowymi reprezen­
tantami świata nauki, kultury, sfer 
artystycznych, politycznych, kół aka­
demickich, świata pracy, organizacji 
młodzieżowych i społecznych miasta 
Poznania. W przyjęciu wziął również 
udział minister Informacji i Propa­
gandy dr Widy-Wirski.

W odpowiedzi na serdeczne powita­
nia Marszałek wygłosił dłuższe prze­
mówienie, podkreślając udział Wiel­
kopolski w tworzeniu koncepcji poli­
tycznej, będącej podstawą obecnych 
przemian dziejowych osiągniętych w 
wyzwolonej Polsce Demokratycznej.

„Wszystko to składa się na jedno 
— zreasumował Marszałek swe prze­
mówienie — że właśnie tutaj, w Po­
znaniu, musi nastąpić pełne zrozumie­
nie tych wielkich przemian, jakie le­
galnie, bez rozlewu krwi, przeprowa-

Całe wsie w kutnowskim opuszczają szeregi PSL
KUTNO PAP. Jak donoszą z Kut­

na, całe wsie powiatu Kutno zrzeszo­
ne dotąd w PSL występują ostatnio 
z szeregów tego stronnictwa, moty­
wując w publicznych oświadczeniach 
powody swojego występowania z 
PSL.

Mieszkańcy wsi Muchanów, gm. 
Sujki pisze m. in.: „Wieś nasza zo­
stała otumaniona przez przywódców 
PSL. My, chłopi myśleliśmy, że oni 
nas prowadzą naprawdę do rozwoju 
demokratycznego, lecz jak się okaza-

Terror wyborczy band
LUBLIN PAP. We wsi Kodeniec w 

pow. Biała Podlaska zamordowano 
przewodniczącego Okręgowej Komi­
sji Wyborczej ob. Wiktora Stefania­
ka znanego działacza demokratycz­
nego. Stefaniak został napadnięty w 
domu przez trzech nieznanych osob­
ników, którzy oddali do niego 4 
strzały z rewolweru.

LUBLIN PAP. Na lokal komisji 
obwodowej w Zwierzyńcu napadła 
40-osobowa banda NSZ-owska dowo­
dzona przez Bohuna z zamiarem zni­
szczenia lokalu i list wyborców. Ban­
dyci wezwali 5 ORMO-wców pełnią­
cych służbę do złożenia broni. Dziel­
na załoga odpowiedziała strzałami, 
broniąc się przez kilka godzin. W wy­
niku walki wszyscy ORMO-wcy, po­
chodzący ze wsi Zygmuntów, gmina 
Terespol zostali zabici. Są nimi: Ro­
man Lewandowski, Andrzej Tatanda, 
Sczepan Łazarczuk, Stefan Widziuch 
i Jan Ziomko. Bandyci wycofując się 
obleli zwłoki benzyną i podpalili. Ta 
nowa zbrodnia — na miarę mordu 
pod Sokołowem — wstrząsnęła opi­
nią całej Lubelszczyzny.

WARSZAWA PAP. Banda w sile 
kilkudziesięciu ludzi dokonała napa­
du na lokal Komisji Obwodowej w 
miejscowości Żaków, gminy Sienni­
ca, pow. Mińsk-Mazowiecki. Dzięki 

dziła demokracja polska, przemian, 
które były jedynym sposobem na 
wprowadzenie Polski napowrót na 
drogę postępu“.

Święto wyzwolenia
W a r sza wy

WARSZAWA PAP. Z okazji dru­
giej rocznicy wyzwolenia Warszawy, 
przypadającej w dniu 17 stycznia 
1947 r. Prezydent m. st. Warszawy 
wydał do mieszkańców Warszawy na­
stępującą odezwę:

Obywatelki i Obywatele!
W dniu 17 stycznia Warszawa 

święci po raz drugi pamiętny dzień 
swego wyzwolenia spod jarzma oku­
pacji hitlerowskiej.

Przed dwoma laty zjednoczone w 
bratnim i trwałym sojuszu z boha­
terską Armią Czerwoną — Wojsko 
Polskie oswobodziło drogą sercu każ­
dego Polaka Stolicę.

Dzień ten jest jednocześnie rocznicą 
przystąpienia mieszkańców Warsza* 
wy i całego Narodu Polskiego do od­

io PSL współpracuje z bandami leś­
nymi. My tą drogą nie będziemy szli, 
bo my chłopi chcemy Polskę budo­
wać, a nie rujnować. Występujemy z 
tego stronnictwa, wracamy do SL, a 
zatym do Bloku Demokratycznego. 
Przyrzekamy manifestacyjnie głoso­
wać na listę Nr. 3, przez co chcemy 
ugruntować demokratyczny ludowy 
ustrój Państwa Polskiego“.

Podobnej treści list nadesłali rów­
nież mieszkańcy wsi Boża Wola, 
gmina i pow. Kutno.

czujności ORMO-wców i milicjantów 
banda została przepędzona.

Podczas napadu bandy na loaal 
Kom. Obwodowej w Jędrzejowie,

Sytuacja strajkowa w Londynie
LONDYN PAP. Agencja Reutera 

podaje, że obecnie strajkuje w Lon­
dynie 25 tysięcy robotników przemy­
słu transportowego. Żołnierze na ryn 
ku mięsnym w Smithfield rozładowa­
li samochody ciężarowe, na których 
w ciągu nocy dostarczono około 1000 
ton mięsa do Londynu. Normalnie 
rynek Smithfield sprzedaje 55 tysię­
cy.ton mięsa tygodniowo. Dotychczas 
nie doszło do żadnych incydentów.

Rozpoczęły się rokowania w spra­
wie zakończenia strajku z końcem 
tygodnia. Tymczasem jednak robot­
nicy na rynku rybnym jednogłośnie 
postanowili zastrajkować na znak so­
lidarności z transportowcami. Robot­
nicy w dokach również mają zamiar 
proklamować strajk dla poparcia 
transportowców.

Przedstawiciele związku pracowni­
ków transportowych i przedsiębior­
ców we wtorek rano zebrali się w mi­
nisterstwie pracy w celu opracowa­
nia projektu statutu nowej komisji

Zebrani kilkakrotnie nagradzali 
Marszałka burzliwymi oklaskami, za 
jego pełne głębokiej treści przemó­
wienie.

budowy zniszczonego w bezprzykład­
ny sposób — swojego miasta i swo­
jej Stolicy.

W roku bieżącym świętować bę­
dziemy tę wielką rocznicę w przede­
dniu pierwszych wyborów do Sejmu 
Ustawodawczego, wielkiego aktu, w 
którym weźmie udział cały Naród, 
aby wyrazić swoją niezłomną wolę 
prowadzenia nadal dzieła odbudowy 
kraju, na ugruntowanych zasadach 
planowej gospodarki, niezłomną wolę 
utrwalenia naszej demokracji, naszej 
Polski Ludowej, ugruntowanej na hi­
storycznych założeniach Manifestu 
Polskiego Komitetu Wyzwolenia Na­
rodowego, niezłomną wolę pokojowej 
pracy w zespole miłujących wolność 
narodów.

Niech dzień tej pamiętnej rocznicy 
stanie się wielką manifestacją całej 
ludności Warszawy, wszystkich jej 
obywateli.

Niech zawisną flagi na wszystkich 
domach, niech okna i sklepy, war­
sztaty pracy, biura i urzędy zostaną 
odpowiednio udekorowane, niech nie 
zabraknie kwiatów i świateł na gro­
bach i pomnikach bohaterskich obroń 
ców i zdobywców Stolicy, niech każ­
dy mieszkaniec, choć w najskromniej 
szy sposób da wyraz przepełniającej 
nasze serca — w tym dniu radości i 
wdzięczności dla tych, którzy ofiarą 
krwi swojej wyzwolili Warszawę i 
ofiarą codziennego naszego wysiłku 
przyczyniają się do jej odbudowy.

Prezydent m. st. Warszawy 
(—) Stanisław Tołwiński

gm. Jakubów, pow. Mińsk-Mazowiec­
ki, ORMO-wcy i milicjanci ranili jed­
nego z bandytów, zmuszając bandę 
do ucieczki.

mieszanej, któraby działała spraw­
niej, niż dotychczasowa, przy roz­
strzyganiu sporów pomiędzy robotni­
kami a pracodawcami. Poprzednia 
komisja od marca nie zdołała roz­
strzygnąć sporu w sprawie żądań ro­
botników, zgłoszonych na początku 
roku ubiegłego.

Prócz dostawy żywności, strajk 
transportowców paraliżuje również 
dostawy papieru dla dzienników. Od 
ub. czwartku do redakcji pism lon­
dyńskich nie przywieziono ani jednej 
tony papieru.

Strajk na prowincji coraz bardziej 
się rozszerza. W Bristolu strajkuje 
blisko 2 tysiące robotników, w Liyer- 
poolu około 1.700.

BERLIN (obsł. wł.). Jak donoszą 
w okolicy Koblencji z powodu silne­
go parcia kry runął most na rzece 
Mozeli. Wypadków z ludźmi nie by­
ło.

Niemcy rabują
LONDYN PAP. Z Berlina donoszą 

o licznych starciach pomiędzy grupa­
mi Niemców, które atakują pociągi 
wiozące węgiel z Zagłębia Ruhry do 
brytyjskiej strefy okupacyjnej — a 
policją. W Bonn w czasie zamieszek 
zabity został belgijski policjant woj­
skowy. W brytyjskiej strefie okupa­
cyjnej aresztuje się ostatnio setki 
Niemców. Jak donoszą z Hamburga, 
aresztowano tam 250 osób w ciągu 
jednego dnia.

Stracenie zbrodniarek
BERLIN PAP. V/ Berlinie zostały 

zgilotynowane 2 b. członkinie partii 
hitlerowskiej — 47-letnia lekarka 
Gilde Wernicke i pielęgniarka Hele­
na Wieczorek, skazane za zamordo­
wanie setek pacjentów w jednym z 
niemieckich sanatoriów dla umysło­
wo chorych. Wyrok wydany przez 
sąd niemiecki został zatwierdzony 
przez władze sojusznicze.

Zawieje śnieżne w Danii
LONDYN PAP. Agencja Reutera 

donosi z Kopenhagi, że szalejące w 
Danii zawieje śnieżne spowodowały 
przerwanie komunikacji w wielu czę­
ściach kraju oraz zawieszenie komu­
nikacji lotniczej.

Oskarżenie 
przeciwko Fapenowi

HAMBURB PAP. Jak donosi nie­
miecka agencja prasowa DPD, prze­
wodniczący norymberskiego Trybu­
nału denazyfikacyjnego, dr Sachs 
oświadczył, iż akt oskarżenia zarzu­
ca Papenowi, który jak wiadomo, zo­
stał uniewinniony przez Trybunał w 
Norymberdze, że zajmował kierowni­
cze stanowisko w rządzie hitlerow­
skim i udzielał politycznego, gospo­
darczego i propagandowego poparcia 
narodowemu socjalizmowi. Prócz te­
go von Papen jest oskarżony o pro­
wadzenie rokowań z Hitlerem w koń­
cu maja 1932 roku. Hitler domagał 
się wtedy rozwiązania Reichstagu i 
cofnięcia zakazu noszenia mundurów 
SA — brązowych koszul. Akt oskar­
żenia zarzuca również Papenowi no­
szenie złotej odznaki partyjnej i pro­
wadzenie pertraktacji z Hitlerem i 
partią narodowo-socjalistyczną w 
sprawie udziału w rządzie. Po swojej 
rezygnacji jako szefa rządu Rzeszy, 
Papen zalecał powierzenie Hitlerowi 
misji uformowania nowego gabinetu. 
Prócz tego Papen jest oskarżony o 
podważenie autorytetu rządu austria­
ckiego i czynie przygotowań do An­
schlüsse

0 rozbrojenie
NOWY JORK (obsł. wł.). W toku 

obrad Organizacji Narodów Zjedno­
czonych poruszona została kwestia 
rozbrojenia.

Przedstawiciel Związku Radziec­
kiego zgłosił projekt utworzenia ko­
misji złożenej z 11 państw, która by 
opracowała w tej sprawie projekt w 
okresie trzech miesięcy.

Po tym terminie sprawa rozbroje­
nia zostałaby przedyskutowana na 
forum Organizacji Narodów Zjedno­
czonych.

runçlq
Jednocześnie komunikują, że z nieu 

stalonych dotychczas przyczyn runął 
most w Zagłębiu Ruhry. Kilkanaście 
osób zostało rannych.
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Jan Domański
Zajmuje trzecie miejsce na liście 

Nr. 3 okręgu włocławskiego. Jest 
tnałorolnym chłopem z powiatu nie- 
szawskiego. Ten młody, bo liczący 
zaledwie 32 lata, syn wsi kujawskiej 
reprezentuje najlepsze tradycje bo­
jowe ruchu ludowego. Po ukończe­
niu szkoły powszechnej w Witowie, 
wyjeżdża do Przasnysza, gdzie zdo­
bywa wiedzę rolniczą. Od najmłod­
szych lat należy do Związku Młodzie­
ży Wiejskiej „Wici“. W dwudziestym 
pierwszym roku życia zapisuje się na 
Uniwersytet Wiejski im. Orkana w 
Gaci. Pragnie pogłębić swą wiedzę 
aby spożytkować ją potem dla dobra 
wsi. Wkrótce staje się jednym z naj­
bardziej aktywnych działaczy ludo­
wych.

W okresie służby wojskowej, któ­
rą odbywa jako podoficer artylerii, 
pracuje jednocześnie nad uświado­
mieniem politycznym swych kolegów. 
Działalność jego zostaje ujawniona. 
Aresztowano go i osadzono w więzie­
niu krakowskim. Przebywa w nim po­
nad sześć miesięcy. Wypuszczony na 
wolność nie rezygnuje z działalności 
politycznej. Stronnictwo Ludowe, 
którego jest członkiem widzi w nim

і)іітт шиши-
Pou. młocł^ujski

PRZEDWYBORCZE ZGROMA­
DZENIA.

Na terenie naszego powiatu odby­
wają się codziennie zgromadzenia 
przedwyborcze, w których masowo 
bierze udział ludność zarówno miast 
i miasteczek jak i wsi. Zgromadzenia 
te są ożywione dyskusją i wywołują 
wielkie zainteresowanie wśród lud­
ności. Rezolucje stwierdzające ko­
nieczność udzielenia poparcia dla li­
sty Nr. 3, listy Bloku Stronnictw 
Demokratycznych są przyjmowane 
jednogłośnie przy burzliwych okla­
skach.

Ostatnio odbyły się takie zebrania 
w Choceniu, w Lubrańcu, w Falbo- 
rzu i w Dobiegniewie.

Zwłaszcza zebranie w Choceniu 
miało szczególnie ożywiony przebieg, 
w czasie którego zebrani samorzut­
nie deklarowali swe poparcie dla 
Rządu Jedności Narodowej.

Zebranie to odbyło się pod prze­
wodnictwem Przewodn. Gminnej Ra­
dy Narodowej ob. Płoszaja.

Zasadniczy referat programowy 
został wygłoszony przez wicestarostę 
Czekańskiego, któremu zebrani urzą­
dzili na zakończenie serdeczną owa­
cję.

Z kolei przemawiał inspektor Lach- 
czyk, a następnie zabrał głos miej­
scowy ks. proboszcz Bakinowski Bo­
lesław. który stwierdził, że przepro­
wadzone w Polsce reformy ustrojo- 
wo-społeczno-gospodarcze były ko­
nieczne. Reforma rolna należy do 
wielkich zadań już wykonanych i 
stała się dla szerokich rzesz chłop­
skich wielkim dobrodziejstwem. Jed­
ność narodu polskiego z kościołem 
wzmocni i utrwali siłę i potęgę pań­
stwa polskiego, akcja podziemna na­
tomiast Polskę osłabia. W okresie 
zbliżających się wyborów winno na­
stąpić chrześcijańskie zespolenie się 
wszystkich warstw narodu polskie­
go. Tylko zgoda buduje, a Polska ma 
jeszcze wiele zaległości do odrobie­
nia. Całe społeczeństwo wraz z du­
chowieństwem powinno w zgodzie i 
solidarności stanąć do urn wybor­
cach w dniu 19 stycznia.

Przemówienie ks. proboszcza zo­
stało podchwycone przez wszystkich 

nieprzeciętną jednostkę, która kon­
sekwentnie dąży do zrealizowania 
założeń programu „Wici“. W okresie 
okupacji nadal spełnia swe czynności 
polityczne, prowadząc je konspiracyj­
nie. W 1944 roku zostaje przez Ge­
stapo aresztowany i wywieziony do 
obozu koncentracyjnego.

Na kilka dni przed styczniową 
ofensywą Armii Czerwonej, Domań­
ski, który w tym okresie znajdował 
się w stanie całkowitego wyczerpania 
fizycznego, ucieka z obozu i przyby­
wa do kraju. Pracuje znów w powie­
cie nieszawskim. Po odzyskaniu nie­
podległości — wiosną 1945 roku 
współdziała bardzo wydatnie i sku­
tecznie przy organizowaniu admini­
stracji na Kujawach. W kilka miesię­
cy później, kiedy aparat administra­
cyjny należycie okrzepł przerzuca się 
całkowicie do pracy społeczno-poli­
tycznej w Stronnictwie Ludowym. 
Zostaje sekretarzem Zarządu Woje­
wódzkiego, a następnie z ramienia 
Stronnictwa jest członkiem Pomor­
skiej Wojewódzkiej Rady Narodowej.

Posiada szereg odznaczeń za dzia­
łalność w ruchu konspiracyjnym.

■.ЛЯ*«'«" —.Ul 'JP U.L3 1IJ

i wywołało żywiołowy entuzjazm na 
sali obrad.

Zgromadzenie zostało zakończone 
przemówieniem ob. Powojewskiego w 
sprawie Daniny Narodowej oraz po­
wzięciu okolicznościowej rezolucji 
wyborczej.

Tego samego dnia odbyło się ze­
branie w Lubrańcu. Wzięli w nim 
udział przedstawiciele 40 gromad 
wejskich. Przemawiali wicestarosta 
Czekański i inspektor Lachczyk. Ze­
branie zamknięto powzięciem odpo­
wiedniej rezolucji, udzielaiącei jak 
najdalej idącego poparcia dla Bloku.

Po południu w Falborzu zgroma­
dzili się przedstawiciele 20 gromad. 
Po przemówieniach wicestarosty Cze­
kańskiego i insp. Lachczyka wśród 
zgromadzonych zaoanował entu­
zjazm dla listy Nr. 3. Przemówienia, 
w których scharakteryzowano wi­
doczne osiągnięcia Rządu Jedności 
Narodowej bvły przerywane oklaska­
mi, a .rezolucja została przyjęta bu­
rza. oklasków.

Dla przedstawicieli 17 gromad w 
Dobiegniewie również zorganizowa­
no zebranie, na którym wicestarosta 
Czekański i insn. Lachczvk omówili 
wszechstronnie zagadnienie wyborów. 
Re^olncie przvieto iednomvslnie.

Podobne zebranie urządzono w 
Wieńcu. (at).

DOLNY SZPETAL.

NIEFORTUNNA UCIECZKA.
W areszcie MO w Dolnym Szpetalu 

został osadzony niejaki Wróbel Cze­
sław, pochodzący z pow. linnowskie- 
go a podejrzany o kradzież konia. 
Wróbel nie chciał czekać na wymie­
rzenie mu sprawiedliwości i postano­
wił uciec z aresztu. Plan swój zreali­
zował przez wyjęcie cegieł z muru 
aresztu i po dokonaniu otworu wy­
szedł z aresztu. Wolność w ten spo­
sób zdobyta nie była ' długotrwała. 
Wkrótce Wróbla ujęto ponownie i 
obecnie będzie przeciwko niemu skie­
rowany drugi proces za ucieczkę z 
aresztu. (at).

Czy złożyłeś już ofiarę 
na POMOC ZIMOWĄ

Stroni ft a 
Włocławfta

Kalend. Rzym.-Katol. — Marcelego.
Kalendarzyk Słowiański — D<>mo?ława.

Wschód słońca 7,34 — zachód — 16,05 
Dyżur lekarza Ubezpieczalni Społecznej nocny: 
dr. Biron Zygmunt, nl. Kościuszki 21.
Apteka dyżurna na Placo Dąbrowskiego. 
Milicja Obywatelska — tel. 10-59 i 11-62. 
Karetka P. C. K. teł. 13-32, w nocy 15-41.
Зегеі Pożarne teł. 12-34.
Kino „BAŁTYK“ — Zaklęta narzeczona 
Kino „POLONIA “ — Konflikt.

TEATR ZIEMI KUJAWSKIEJ
NIECZYNNY

W lusterku

W Santo CoSnma
W Santa Colama Farnes, w Cetonie 
ралі Franco bada atomów rozkład.
W tym samym czasie rząd w Barcelonie 
nazywa wieści te zwykłą plotką.

Myśli zapewne wódz pełen buty, 
że się to uda ukryć przed światem, 
lecz nie zasłonią tajemnic druty, 
choć taki drobny jest mały atom.

Agapit.

NA RZECZ BLOKU DEMOKRA­
TYCZNEGO.

W czasie zawodów zapaśniczych, 
które odbyły się w sali teatru Ziemi 
Kujawskiej- w ubiegłą niedzielę za­
brał głos przedstawiciel Miejscowego 
Oddziału Informacji i Propagandy ob. 
Janicki, który w sposób treściwy i 
rzeczowy naświetlił dążenia Bloku 
Stronnictw Demokratycznych w pra­
cy nad odbudov/ą kraju i umocnie­
niem demokracji w Polsce oraz pole­
pszeniem bytu człowieka pracy.

Demokracja sięga do wszystkich 
dziedzin życia — powiedział mówca. 
Przvkladem tego może być między 
innymi sport, którego popularyzacja 
wśród szerokich mas daje dostęp do 
podniesienia tężyzny fizycznej każde­
go obywatela. Znaczenie tej akcji nie 
trzeba uzasadniać, gdyż każdy je do­
brze rozumie i ocenia.

W zakończeniu mówca wezwał 
wszystkich zgromadzonych do złoże­
nia głosów za Blokiem Demokraty­
cznym, dającym poprawę bytu szero­
kich mas społeczeństwa pracuiącego. 
Na zakończenie głos zabrał kierow­
nik KS ZWM Zryw, który podzięko­
wał mówcy za naświetlenie tak do­
niosłego zagadnienia. (w.).

Z ZEBRANIA PRZEDWYBOR­
CZEGO PRACOWNIKÓW MIEJ­
SKICH.

W sali Miejskiej Rady Narodowej 
pip zohranie przedwyborcze 

dla kierowników poszczególnych wy- 
dzinińw i w^rższych urzędników Za­
rządu Miejskiego.

Obszerny referat na temat wvbo- 
rów i akcii wyborczej do Sejmu Usta­
wodawczego. wygłosił nrezvdent ob. 
I. Kubecki. W przemówieniu swvm, 
ob. Kubecki podkreślił ważność wy­
borów. które sa pierwszymi w Pol­
skiej Demokracji Ludowej.

Na zakończenie wezwał zebranych, 
aby w-dniu 19 bm. wsoólme z grupa­
mi mbotniczvmi, szli manifestacyj­
nie do urn wvhnrr.zvch, oddaiac swo­
je głosy na Blok Stronnictw Demo­
kratycznych, Nr. listy 3. (md.).

Z OBYWATELSKICH KOMITE­
TÓW WYBORCZYCH.
• W sali Powiatowej Rady Związków 

Zawodowych, odbyło się zebranie 
Obywatelskich Komitetów Wybor­
czych z wszystkich zakładów pracy 
na terenie m. Włocławka. Zebranie 
zwołane zostało w celu pouczenia 
członków OKW w propagandzie przed 
wyborczej.

Do licznie zebranych, prezes Pow. 
Rady Zw. Zaw. ob. Z. Bartosiewicz 
wygłosił referat pt. „Przemiany spo­
łeczne w naszej nowej rzeczywistości 
polskiej, a nadchodzące wybory“.

Następnie ob. A. Piskorski wygło­
sił referat na temat wrogich elemen­
tów w kraju i zagranicą. Z kolei prze­
mówił insp. szkolny, ob. Kutyło.

(md).

ZEBRANIE PRZEDWYBORCZE.
Dnia 16 bm. o godz. 14-ej w auli 

Gimnazjum Mechanicznego, odbędzie 
się zebranie przedwyborcze dla wszy­
stkich pracowników oraz uczniów 
Gimn. Mech. (md.).

Z ZEBRANIA PRZEDWYBOR­
CZEGO ZW. ZAW. TRANSPOR­
TOWCÓW.

Dnia 12 bm. w sali Pow. Rady Zw. 
Zaw. odbyło się zebranie przedwy­
borcze członków Związku Zawodowe­
go Transportowców RP. Oddział Au- 
tomobilistów we Włocławku, na któ­
rym również byli obecni członkowie 
tutejszego Koła z Chełmicy i Lipna.

Zebranie zagaił przewodniczący 
Związku, ob. M. Skrobecki, który zo­
brazował wysiłki Rządu Jedności 
Narodowej nad zagospodarowaniem 
Ziem Odzyskanych, wzmożenie ogól­
nej produkcji we wszystkich resor­
tach przemysłu, oraz dotychczasowe 
zdobycze socjalne dla świata pracy.

W dalszym ciągu swego przemó­
wienia, ob. Skrobecki zapoznał licz­
nie zebranych z celami i całą akcją 
wyborów do Sejmu Ustawodawczego. 
Po omówieniu strony technicznej wy­
borów, wezwał wszystkich zebranych, 
aby w dniu wyborów poszli gremial­
nie do urn wyborczych i oddali swoje 
głosy na Blok Stronnictw Demokra­
tycznych, którego myślą i dążeniem 
przewodnim, jest osiągnięcie pow­
szechnego dobrobytu i poszanowania 
świata pracy.

Następnie przemówił inż. ob. So­
kołowski, który w treściwych zda­
niach, zapoznał zebranych z celami i 
zadaniami Komitetów Wyborczych. 
Na zakończenie wezwał wszystkich 
do oddania głosów za Blokiem Stron­
nictw Demokratycznych w dniu 19 
b. m.

Po przemówieniu ob. Sokołowskie­
go, przewodniczący ob. M. Skrobecki, 
wzniósł okrzyk na cześć Rządu Jed­
ności Narodowej, który podchwycili 
zebrani i odśpiewaniem hymnu naro­
dowego, zebranie zakończono, (md.).

WIELKI WIEC KOBIET.
Kobiecy Komitet Wyborczy orga­

nizuje w dniu 16.1.1947. r. o godz. 
17-ej w sali Teatru Ziemi Kujaw­
skiej Wielki Wiec Kobiecy z udzia­
łem kandydatki na posłankę z listy 
Nr. 3 ob. Bosiakowej. Po części ofi­
cjalnej odbędzie się część artystycz­
na. (pp)

zebranie CECHU SKÓRNI- 
KÓW.

Dzisiaj t. j. w czartek, o godzinie 
18-ej odbędzie się zebranie przedwy­
borcze cechu skórników. Na zebraniu 
tym zostanie wygłoszony referat na 
temat zbliżających się wyborów oraz 
dotychczasowych osiągnięć świata 
pracy. (w)
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Wielki wiec przedwyborczy
W niedzielę ubiegłą w sali Teatru 

tłiemi ixujawsKiej ouoył się wieiKi 
wiec przeuwyoorczy, zorganizowany 
przez r>ioK äuronnicLW ueiuoKratyuz- 
nycui i ZiWiązKow ióawoaowycn, i\a 
wiecu przemawiali czoiowi Kandydaci 
listy i\r. 3. Vviec został zagajony 
przez wiceprezydenta bomboiamego, 
który jecuioczesnie powoiai 
diuin wiecu, w salad Ktorego weszn: 
z ramienia HrR — ob. Vvaięsa, z ra­
mienia rr?S — ob. poseł MueWSKl, z 
ramienia SD — mec. inungo wski i z 
ramienia Rady Związaow Zawodo- 
wycn oo. Piskorski.

Jako pierwszy wygłosił przemówie­
nie przeuwyoorcze oo. ixroi r ranci- 
szek (mt), zajmujący pierwsze 
miejsce na liście ьіика w naszym 
okręgu. Mówca nazwał wybory muoi- 
lizaują mas pracujących dia obrony 
demoaracji. ziwycięstwo Bloku w wy­
borach to utrwalenie zdobyczy so- 
cjamych do tego czasu osiągniętych 
i wytknięcie nowych dróg po uaisze 
zdobycze dla świata pracy. Ub. Król 
nawiązał do pierwszych рюо mas 
pracujących w iul8 roku w waice o 
poprawę bytu. Walka ta została prze­
grana na skutek rozoicia jakie pano­
wało w świecie robotniczym. Kząd 
Ludowy w Lublinie upadł bowiem, 
me uzyskał poparcia ze strony świa­
ta pracy. Uoecme sytuacja została 
zmieniona. Jednolite stanowisko kla­
sy robotniczej, sojuszu cniopsko-ro- 
botniczego, współpraca z inteligencją 
pozwoliły na wielkie osiągnięcia. 
Wprawdzie istnieją w Polsce jeszcze 
siły, które liczą na rozbicie jedności 
lecz wielka zdolność bojowa mas 
ugruntuje uzyskane zdobycze i do­
prowadzi do dalszych przemian spo­
łecznych.

Po omówieniu . walki podziemia z 
obecnym systemem społecznym, 
wskazując na ujawnione takty pra­
cy podziemnej za pieniądze obcego 
wywiadu, mówca przeszedł do okre­
ślenia stosunku Polski do Związku 
Radzieckiego. Obecne stosunki są­
siedzkie są bardzo dobre i dzięki nim 
zyskujemy coraz większe wpływy na 
forum polityki zagranicznej. W opar­
ciu o zdecydowany mur Słowiań­
szczyzny stanowimy siłę realną, z 
którą mocarstwa inne muszą się li­
czyć. Zerwaliśmy ze szkodliwą dla 
narodu polskiego tradycją parcia na 
Wschód i zezwolenia na spychanie 
nas z Zachodu. Obecnie w oparciu o 
Wschód wróciliśmy na Zachód na 
nasze ojczyste ziemie, do kolebki na­
rodu polskiego. Taką samą politykę 
prowadził gen. Sikorski, który rozu­
miał, że siła Polski spoczywa w osła­
bieniu wroga niemieckiego i w przy­
jaźni z Rosją.

Plan Sikorskiego został jednak 
zniszczony przez wroga Rosji gen. 
Andersa, syna barona kurlandskiego 
Oskara Andersona. Waldemar Ander­
son, bowiem tak się poprzednio na­
zywał, aby dostać się do szkoły ka­
detów carskich przyjmuje prawosła­
wie i zmienia swe nazwisko na Wło­
dzimierz Anders. W wojnie świato­
wej był w sztabie słynnego barona 
Rennenkampfa, który doprowadził 
do klęski wojska rosyjskiego w Pru­
sach Wschodnich. Gdy upadł rząd 
carski wstępuje już jako Polak do 
armii gen. Dowbór Muśnickiego i ma 
utrzymywać łączność z Radą Regen­
cyjną. Z tego trudnego polecenia re­
zygnuje szybko, przyjeżdża do kra­
ju i wstępnie do niemieckiego Wehr­
machtu. Kiedy zauważył zbliżający 
sie lenieć Niemiec wyjeżdża w Po­
znańskie i znów znajduje się w woj­

sku polskim u gen. Raszewskiego. 
Posądzony o zabójstwo oficera za to, 
że ten nie chciał się udać na rabun­
kową rekwizycję koni, oczyszczony 
jest z zarzutu i wysłany do Paryża 
do szkoły wojennej. Ojciec zabitego 
oficera idzie na 6 miesięcy do wię­
zienia. Brat zabitego oficera, który 
stanął w obronie ojca i brata został 
również w tajemniczy sposób zabity. 
Gen. Anders po powrocie z Paryża, 
już jako dowódca kawalerii, urządza 
na koszt państwa stajnie wyścigowe, 
na skutek czego gen. Tokarzewski 
skierował sprawę do sądu. Marszałek 
Śmigły-Rydz wydaje polecenie zatu­
szowania sprawy, która kończy się 
tym, że gen. Anders wpłaca pewną 
sumę jako odszkodowanie. Gen. An­
ders był stałym przeciwnikiem gen. 
Sikorskiego o czym świadczą różne 
przygotowania zamachowe na osobę 
Sikorskiego. Wreszcie w tej walce 
gen. Sikorski zginął, a gen. Anders 
został przy władzy.

Mówca w dalszym ciągu swego 
przemówienia podkreślił wiarę w o- 
stateczne zwycięstwo idei sprawiedli­
wości i w zwycięstwo ludu pracują­
cego, za co otrzymał burzliwe okla­
ski i po podkreśleniu dorobku prac 
oraz szczegółowym wyliczeniu wy­
konanych planów wezwał wszystkich 
do manifestacyjnego głosowania na 
listę Nr. 3.

Następny mówca Gwidon Kurzela 
(PPS), drugi kandydat na liście Nr. 
3 rozpoczął swe przemówienie od po­
równania tego co zostało po ostatniej 
wojnie z tym, co jest obecnie. Po wy­
kazaniu cyfrowym olbrzymich zmian 
stwierdził prężność i ideowość świa­
ta pracy niespotykane wśród innych 
narodów, mniej zniszczonych przez 
wojnę od narodu polskiego. Świat 
nie spodziewał się takiego, postępu w 
dziedzinie odbudowy i wszyscy wy­
rażają się z całkowitym uznaniem 
dla pracy narodu, dla pracy i jedno­
ści mas robotniczo-chłopsko-inteli- 
genckich. Następnie mówca zobrazo­
wał wszystkie dziedziny życia spo­
łeczno-politycznego w obecnej Pol­
sce, opierając się na danych staty­
stycznych i zapewnił, że wybory 
przyniosą w konsekwencji zabezpie­
czenie bezpieczeństwa dla każdego 
obywatela, dadzą nową konstytucję, 
która będzie kartą wolności obywa­
telskiej. Apelem o demonstracyjne 
głosowanie i solidarne opowiedzenie 
się za litą Nr. 3 mówca zakończył 
swoje przemówienie.

Trzeci z kolei mówca Józef Ordy- 
niec (SD), zajmujący piąte miejsce 
na liście Nr. 3 w sposób wysoce inte­
ligentny omówił przeżywaną nie- 
krwawą rewolucję gospodarczo-ustro- 
jową, która została przeprowadzona 
tylko dzięki solidarności i mocnej 
postawie świata pracy, który wziął 
w swe ręce ster władzy i trzyma go 
silnie. Mówca podkreślił, że świat 
pracy nie popełni już więcej błędów 
i nie odda władzy, którą z takim tru­
dem, poświęceniem i ofiarnością zdo­
był. Następnie przeszedł do scharak­
teryzowania rządów poprzednich i 
wyników pracy, porównując z dzi­
siejszymi wynikami i wydajnością 
pracy. Charakterystykę tę przepro­
wadził o dane statystyczne. Siła pręż­
ności gospodarczej narodu decyduje 
o jego niepodległości. Polacy taką 
prężność posiadają i to daje wszyst­
kim przekonanie, że znajdujemy się 
na drodze właściwej, na drodze istot­
nej, która w szybkim tempie prowa­
dzi do budowy siły i potęgi narodu 
polskiego. Inteligencja polska ma

obecnie wielkie szanse do zajęcia 
miejsca przewodników umysłowych 
świata pracy. Część inteligencji zro­
zumiała powołanie i jest obecnie ak­
tywną częścią narodu polskiego. Ist­
nieje jednak jeszcze spora część inte­
ligencji, która zajmuje nadal stano­
wisko wyczekujące. Wybory dają 
możliwość do zmiany zajmowanego 
stanowiska. Inteligencja czynnie mu­
si udowodnić, że zna dobrze swe za­
dania w Polsce i winna się całkowi­
cie zespolić z Blokiem i zająć należ­
ne jest stanowisko.

Zakończyło wiec przedwyborczy 
przemówienie Jana Domańskiego 
(SL), który zajmuje trzecie miejsce 
na liście kandydatów poselskich z 
naszego okręgu. Mówca stwierdził, 
że obecne władze demokratyczne Pol­
ski wybrały drogę niepopularną, bo 
wymagającą pracy i ofiarności ze 
strony obywateli. Władze te nie rzu­
cają złudnych haseł i deklaracji, ale 
idą drogą czynów. Chłop polski ro­
zumie dobrze tę politykę, bowiem za-- 
miast obietnic przyniosła mu ona zie­
mię, której głód odczuwał od wie­
ków. Osiągnięte przemiany społecz­
no-gospodarcze posiadają olbrzymie 
znaczenie, nienotowane dotychczas 
od setek lat. Obecnie trzeba te refor­
my udoskonalić i podtrzymać. Plan 
trzechletniej odbudowy kraju w opar­
ciu o chłopa i robotnika, przy wydat­
nej współpracy i pod kierunkiem in­
teligencji zostanie wykonany. Musi 
on znaleźć jednak poparcie całego 
narodu. To poparcie będzie zagwa­
rantowane jedąością i solidarnością 
w czasie zbliżających się wyborów. 
Chłop widzi przed sobą wielką przy­
szłość i chciałby te nadzieje jakie 
żywi, przelać w serca wszystkich Po­
laków. Mówca zakończył apelem o 
manifestacyjne oddanie głosów na 
listę Nr. 3, co przyspieszy budowę 
Polski Ludowej.

Wiec został zakończony krótkim 
przemówieniem wiceprezydenta Bom- 
bolskiego, który zaapelował o dalsze 
przekonywanie obojętnych w sprawie 
ważnej i historycznej chwili wybo­
rów w Polsce oraz o jak największe 
współdziałanie w propagowaniu idei 
i haseł Bloku Demokratycznego. Po 
odśpiewaniu Roty wiec został roz­
wiązany. (at).

Ob wieszczenie
Sąd Okręgowy w Toruniu Wydział Zamiej­

scowy we Włocławku Oddział Cywilny obwie­
szcza, że w sprawie Nr. C. 342/46 z pozwu 
ANTONIEGO BUCZKOWSKIEGO p-ко MARII 
BUCZKOWSKIEJ o rozwód wyznaczony został 
adw. Jan Gostomski, zam. we Włocławku. Plac 
Wolności 11 kuratorem dla nieznanej z miejsca 
pobytu Marii Buczkowskiej. (2527)

Ogłoszenia drobne
SANIE GOSPODARSKIE okazyjnie sprzedam 
POW 22 m. 5. ,  (2529) 

UNIEWAŻNIAM zaginione dowody na źrebaka 
roku, na nazwisko: Szymański Józef, kol.

Konary gm. Osięciny. (2537)

UNIEWAŻNIAM zagubione dowody osobiste na 
nazwisko Szymkowski Stefan, wieś Nagórki 
gm. Osięciny. (2536)

UNIEWAŻNIAM kartę rejestracyjną i inne pa­
piery na nazwisko Pszeniczka Stefan, zam. kol. 
Płowce, gm. Osięciny. (2535)

ZGUBIONO okulary. Proszę zwrócić za wyna­
grodzeniem Markowiczowa Słowackiego 11.

(2539)

Zespół Mająt. Straszkówck p-ta Kłodawa po­
szukuje buchaltera lub buchalterki od zaraz. 
Wiadomość: Włocławek, Słowackiego 11 Roz- 
warski. \ , (2538)

^Obwieszczenie
Prezydenta miasta Włocławka 

z dnia 10 stycznia 1947 r. o zakazie sprnealażą-* 
i wyszynku napojów alkoholowych w dauaeb 
17, 18 i 19 stycznia 1947 r.

§ Ł
Niniejszym podaję do wiadomości publiee- 

nej, że na mocy postanowień art. 45 Ustawy » 
dnia 22 września 1946 r. Ordynacji wyborczej 
do Sejmu Ustawodawczego (Dz. U. R. P. Nr. 
48 poz. 274) w ciągu dwóch dni poprzedzają­
cych dzień wyborów, t j. w dniach 17 » 18 
stycznia 1947 r. sprzedaż i wyszynk trunkón 
alkoholowych są zakazane.

Równocześnie na podstawie art. 4 lit. f 
ustawy z dnia 21 marca 1931 o -ograniczeniach 
sprzedaży, podawaniu i spożyciu napojów al­
koholowych (Dz. U. R. P. Nr. 51 poz. *23) 
oraz § 1 rozporządzenia Ministra Spraw Wew­
nętrznych z dnia 14 czerwca 1933 ‘r. o «po­
ważnieniu Komisarza Rządu m. -st. Warszawy 
i powiatowych władz administracji ogólnej dr* 
wydawania zakazów sprzedaży i wyszynku ea- 
pojów alkoholowych (Dz. U. R. P. Nr. 45 poz. 
351) zakazuję sprzedaży, podawania i spożycia 
napojów alkoholowych zawierających więcej 
niż 4,5% alkoholu w dniu 19 stycznia 1947 r. 
na obszarze miasta Włocławka.

§ 2.
Zakaz powyższy dotyczy sprzedaży i podawa­

nia napojów alkoholowych tak w naczyuiach 
otwartych jak i zamkniętych.

§ 3.
W inni przekroczenia postanowień powyeej. 

wymienionych karani będą na podstawie art. Ił 
i następnych ustawy z dnia 21 marca 1931 v, 
o ograniczeniach w podawaniu i spożyciu sa- 
pojów alkoholowych (Dz. U. R. P. Nr. 51, poe. 
423).
Pieczęć urzędowa zastępuje podpis

(Prezydent Miasta;

STYPENDIA .DLA MŁODZIEŻY

Zarząd Oddziału Towarzystwa Burs i Sty­
pendiów we Włocławku w wyniku swojej de 
tychczasowej działalności zebrał kilkadziesiąt 
tysięcy złotych, by przyjść z pomocą niezauaor- 
nej kształcącej się młodzieży. Zarząd TBS we 
Włocławku ogłasza, że niezamożna kształeąe* 
się młodzież może uzyskać stypendium. W tym 
celu należy wnieść podanie do którego trzeba 
załączyć: 1) własnoręcznie napisany życiorys, 
2) zaświadczenie szkolne, 3) zaświadczenie 
stanie materialnym petenta, wydane przez be­
lo Opiek Rodzicielskich danego zakładu -mkol- 
nego lub inną instytucję społeczną.

Podanie kierować należy do Zarządu Odde 
TBS Inspektorat Szkolny we Włocławku, nl- 
Słowackiego 4 w terminie do 15 lutego 1947 1» 
Jednocześnie Zarząd TBS apeluje do Instytyeji 
Społecznych oraz ludzi dobrej woli o popareię 
tej niewątpliwie wartościowej dla społeczeń­
stwa i Państwa placówki przez zapisywahie 
na członka naszego Towarzystwa.

Zapisy przyjmuje się * Inspektoracie Szkol 
nym (ul. Słowackiego 4) w godzinach urzęde 
wych.

Zarząd Oddz. TBS»

Oqlosienle
Dyrekcja Powiatowej Żeńskiej Szkoły Rotei 

czej w Marysinie k/Lubrańca podaje do wiado­
mości, że zapisy na nowy rok szkolny trwają 
do 25,1.1947 r. Pożądane: ukończona szkołę 
powszechna a najmniej 4 oddziały. Przy ozkn- 
le jest internat. Nauka bezpłatna. Odległość 
od stacji 1 km. Dyrekcja.

(25161
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